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Do Międzynarodówki Socyalistycznej. 


Szanowni Towarzysze! 
"Trzeci raz w ciągu wojny zdarza. się, że w kon 
ferencyach Międzynarodówki partya nasza nie 


" bierze udziału, 


, Nie z naszej winy. Wysłanym delegatom do 
Berna, tow. Daszyńskiemu i Diamandowi, od- 
mówił rząd austryacki paszportów na wyjazd, 
Zawiadomienie o konferencyi w Amsterdamie 
otrzymaliśmy po koniewencyi, wskutek tego nie 
mogliśmy wysłać tam delegatów. Na odbytą w 
sierpniu 1919 r. konferencyę w Lucernie wysła- 
liśmy tow, Liebermanna i Moraczewskiego, ale 
władze szwajcarskie zatrzymały ich na grani- 
cy w Buchs i nie udzieliły pozwolenia na przy- 
jazd do Szwajcaryi. Policya graniczna z Buchs 
wróciła ich do Feldkirch. Na depeszę w spra- 
wie przyjazdu, wysłaną z Warszawy do rządu 
związkowego w Bernie na trzy tygodnie przed 
wyjazdem delegatów, nie nadeszła do tej pory 
odpowiedź. Konsulat szwajcarski w Feldkirch 
(gramiczna stacya po stronie austryackiej), któ- 
ry w myśl pisma tow. Huysmansa posiadał li- 
stę uczestników kongresu, zupełnie się tego wy- 
part. Nieznanem mu było pozwolenie szwajcar- 
skiego rządu związkowego nia przyjazd delega- 
tów na kontierencyę. Udewał przed naszymi de- 
legatami, że porozumienie telegraficzne Berna 
z Feldkirch trwa około 10 dni, podczas gdy z po- 
selstwem polskim delegaci porozumieli się te- 
legraficznie w ciągu 18 godzin. 

Wszystkie te trudności i szykany każą nam 
wierzyć w to, o czem prywatnie udało się nam 
dowiedzieć, że naczelna włacza wojskowa szwaj 
carska wykreśliła naszych delegatów z listy 
uczestników kongresu i poleciła władzom gra- 
nicznym wzbronić im przyjazdu. 

Nie jest również bez winy Biuro międzynawo- 
dowe, które zwołując konferencyę nie zapewni- 
ło delegatom zaproszonych partyi swobodnego 
przyjazdu, narażcjge ich na mitręgę czasu, a 
partye ra niepotrzebne wydatki, 

Ale nie o wyrzuty nam chodzi. Przeciwnie, w 
chwili doniosłej dla klasy robotniczej, w chwili 
pracy nad odbudową Międzynorcdówki, chce- 
my podkreślić naszą stanowczą wolę wzięcia 
czynnego udziału w tej pracy i naszą niezłomną 
wiarę, iż nowa Międzynarodówka uniknie błę- 
dów przedwojennych i stamie na wysokości wiel- 
kich zadań, wynikających z przełomowei doby 
obecnej. 

Chwiię obecną w życin społeczeństwa ocenia- 
my, jako wstęp do epoki bezpośredniej walki o 
socyalizm, Obowiązki klasy robotniczej i zada- 
mia odradzającej się Międzynarodówki pod tym 
właśnie kątem rozpatrujemy. Przez walkę o cał- 
kowitą demokratyzacyę społeczeństw, klasa 
RE musi zdobyć sobie twarde Paandviy, 


do opanowania wewnętrznego 
życia swych narodów. 

Międzynarodówia, jako organizacya całego 
proletaryatu świata — walkę tę musi skoordyu 
nować i usuwać nagromadzone podczas wojny 
i przy jej likwidowaniu zatargi międzynarodo- 
we — spolęgować ją i ułatwić. 

Ta rola Międzynarodówki musi być przez nią 
wypełniona, jeśli idea międzynarodowego bra- 
terstwa proletaryatu ma zwyciężyć i nadzieje 
klasy robotniczej mają być spełnione. 

W nowej organizacyi międzynarodowego pro- 
letaryatu chcemy widzieć oiganizacyę walki, 
organizacyę czynu — bratni związek proleta- 
ryatu narodów wolnych i do wolności dążących, 

To też goryczą przepełrciły się Serca nasze na 
wieść, iż z wysokiej trybuny Międzynarodowej 
konierencyi padały słowa oskarżenia pod adre- 
sem całego narodu polskiego, słowa, wierzymy, 
szczerze wypowiedziane ale błędne i oparte na 
fałszywych, złośliwych informacyach, 

Tem większe jest nasze uboleiwanie, iż przed- 
stawiciele nasi nie mogli być na konieremcyi 
i z faktami w ręku odeprzeć napaści, skierowa- 
nych pod adresem naszego narodu, który do 
wolnego życia przez nasz trud i krwawą ofiarę 
został powołany, który stawia swe pierwsze 
kroki w niezmiernie trudnych warunkach. 

Tyiko zupelną nieznajomością stosunków, wy 
zyskiwaną przez imperyalizm niemiecki i cze- 
ski, tłómaczymy sobie, że na konferencyi wystę- 
| powano przeciwko zjedneczeniu z pniem macie. 
| rzystym takich rdzennie polskich złem, jak 
| śląsk Górny, Cieszyński czy Poznańskie, 
| Również ze strony bolszewizmu rosyjskiego 


i zewnętrznego 
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widzimy, z innych płynącą źródeł, ale tę samą 
chęć zniesienia naszej w krwawej męce zdobytej 
niepodległości ma rzecz państwowości rosyj- 
skiej, 
Zwycięska koalicya z drugiej strony narzuca 
nam zależność ekonomiczną j polityczną i ko- 
 rzystając z lokajskiej skłonności naszych klas 
| posiadających, szafuje krwią naszych robotni- 
ków na Wschodzie, walkę o miepodłegłość wy- 
paczając w wojnę zaborczą w imię interesów 
obszarników i odbudowania caratu rosyjskiego 
pod firmą Kołczaka. 

Jedyny ratunek dla wszystkich narodów wi- 
dzimy w odrodzeniu siinej i potężnej crganiza- 
cyi Międzynarodówki szcyalistycznej. Realne 
podłoże wszędzie jednotiicgo, ko na wspólnej 
idei opartego, interesum prolelaryatu — każe nam 
wznieść okrzyk: Niech się odrodzi Międzynaro- 
dówka — Międzynarodówka czynu. 
| Centralny Komitet Wykon. P, P. S. 
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Strejk w Zagłębiu Dąbrowskiem zakończony 
wygraną robotników! 


Po całodziennych pertraktacyach onegdaj w 
nocy zawarta została w imieniu rządu przez głó 
wnego Inspektora pracy, inż. F. Sokala, ugoda | 
z górnikami. Kopalnie wczoraj ruszyły. Płace 
podwyższono o 30%, z ustanowieniem minimal- 
nych płac — przy powiększeniu wydajności ko- 
palń o 25%. Zażegnana wielka katastrofa, która 
nastąpiłaby, gdyby przyłączyły się do strajku 
Zagłębie Krakowskie i Śląsk Cieszyński, co by- 
ło przez górników tych miejscowości przesądzo- 
ne. &imo mocnego nastroju górnicy poczynili 
pewne ustępstwa ze wzglętłu na sytuacyę na G. 
Śląsku. Szef Sekcyi ministeryum pracy, inż. F, 


!| Sokal, traktował sprawę ze zrozumieniem po- 
' trzeb górników i złożył propozycyę zabezpiecza- 
i jącą interesy robotników, a zarazem pomyślny 
| rozwój przemysłu górniczego. Umowa ta przez 
obydwa związki, łącznie prowadzące strajk, zo- 
stała, przyjęta. 
Główne punkty nowej umowy brzmią, jak na- 
| stępuje: 1) Płace akordowe podwyższa się o 
30%. 2) Płace dniówkowe podwyższa się o 30%. 
3) Wprowadza się następujące płace minimalne. 
A) na dole: a) górnicy — 17 mk. b) pomoc 
górników (ładtowacze) — 13 mk. e) obsługa szy- 
| bów na dole — 10.50 mk. d) pomoc t. j. ciskacze, 
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podpinacze i inni — 9.50 mk. e) chłopcy poniżej 
łat 17-tu, spinacze i kierowacze — 8 mk. f) pod- 
sadzkowi robotnicy na dole — 12 mk. g) pod- 
sadzkowi robotnicy na dole przy mokrych pod- 
sadzkach — 15 mk. h) cieśle i murarze na dole 
= l ma. 

B) a powierzchni. i) robotnicy placowi i wa- 
gowi — 11.50 mk. j) kobiety — 7 mk. k) chłopcy 
poniżej 17-tu lat — 6 mk. 1l) stróże — 8 mk. 
m) furmani — 10 mk. n) elektromonterzy, Siu- 
sarze, tokarze, kowale, cieśle, stolarze — 15 mk. 
o) pomocnicy rzemieślników — 9.50 mk. p) chłop 
cy terminatorzy poniżej 17-tu lat -- 5 mk. r) ma- 
szyniści wyciągowi i turbinowi — 18 mk. s) ma- 
szyniści pozostali — 15 mk. t) palacze — 12 mk. 

4) Wszystkie dodatki włączają się do zarob- 
ku; płace minimalne rozumieć należy niezale- 
żnie od premii za regularne uczęszczanie, doda- 
tków familijnych i premii od wydajności. 5) U- 
mowa obowiązuje od 1-go sierpnia r. b. do 1-go 
stycznia 1920 r. 6) Robotnicy gwarantują podnie 
sienie wydajności kopalni o 25% w stosunku do 
średniej wydajności za czerwiec i lipiec r. b. 
7) O ile gwarncya wydajności nie będzie dotrzy- 
mama nastąpi rewizya umowy przed 15 pa- 
żdziernika. 8) Robotnicy otrzymają urlop płatny 
4-10 dniowy po roku pracy, dwutygodniowy po 
dwóch latach. 9) Za czas strajku otrzymają ro- 
botnicy zwrot dodatkowej aprowizacyi. 10) Spra. 
wa mieszkań, zapomóg w razie choroby jak ró- 
wnież dostarczanie odzieży i obuwia, będą 
przez rząd energicznie popierane. 

Po otwarciu posiedzenia przez Głównego In- 
spektora pracy, został mu wręczony protest 
Związku przeciwko stanowisku ministeryum 
przemysłu i handlu w sprawach robotniczych. 
Wobec nieprzyjecia protestu tego przez Główne- 
go Inspektora, protest został doręczony postowi 
Arciszewskiemu dla przedłożenia go Radzie Mi- 
nistrów i ewentualnego poruszenia sprawy w 
Sejmie. 


Ententa a Litwa kowieńska. 


Wilno. „Nasz kraj“ donosi: W końcu sierpnia 
przykywa do Kowna przedstawiciel angielskiej 
komisyi do spraw państwowych bałtyckich w 
celu załatwienia różnych spraw gospodarczych. 
Przybywa również w tych dniach angielska ko- 
misya wojskowa z putkwonikiem Robinsonem 
na czele, komendantem Libawy; organizuje on 
pułk łotewski. 

Jenerał Burts, szef angielskiej misyi wojsko- 
wej dla państw bałtyckich, zawiadomił przed” 
stawicieli Litwy, że ententa żywiej będzie się ina 
teresowała sprawami Litwy j wkrótce udzieli 
jej realnej pomocy, Mówi to na podstawie de- 
peszy otrzymanej z Paryża, 

Anglicy w dłuższej rozmowie o Litwie z pro 
fesorem helsingforskiego uniwersytetu Mikkolą 
(prof. Mikkola, Finlamdczyk, jest slawistą. — 
red. Nap.) informowali się dokładnie o położes 
niu kraju i jego potrzebach. 

Przedstawiciele łotewskiej prasy również in- 
terwiewowali prof. w kwestyi litewskiej. 


Klęska Kołczaka, Denikina 
i Judenicza. 


Komunikat wojskowy czerwonej armii donosi 
pod datą 24 sierpnia: 

Na Murmaniu opróźniliśmy pod naciskiem 
nieprzyjaciela półwysep Zaonowski. Na. froncie 
zachodnim wojska nasze w obszarze Ostrowa 
(przeciw Judeniczowi) posuwają się naprzód. Na 
odcinku Połocka cofnęły się ku wschodowi. 
Neprzyjaciel ostrzeliwa artyleryą miasto Bory- 


2 


sów, Na froncie południowo-zachodnim pod ña- 
ciskiem nieprzyjaciela opróżniliśmy Żytomierz 
i Berdyczów. Na froncie wschcdnim (przeciw 
Kołczakowi) ogólny marsz naprzód trwa dalej. 
Na północny wschód od Urajska przekroczyliś- 
my w różnych miejscach rzekę Ural i oksadzi- 
liśmy lewy brzeg. W odcinku Trcicka wojska 
nasze Stoją 30 wiorst od Kustanai, W obszarze 
Kurganu przekroczyliśmy na całym froncie rze- 
kę Tobol i zajęliśmy szereg miejscowości po 
prawym brzegu. Na froncie Wołgi (przeciw Dea 
nikinowi) wojska nasze posuwają się naprzód, 
Pod Łapszynskaja wzięły przeszło 1000 jeńców. 
Astrachański pułk piechoty przeszedł z całym 
ryncztunkiem, karabinami maszynowymi, tre- 
nem i artyleryą na naszą stronę. Dwa nieprzys= 
jecielskie pułki piechoty i dywizya oficerska 
zzstały doszczętnie zniszczona. 
Komunikat z 25 sierpnia donosi: 


Nasze wojska posuwają się wzdłuż kolei z O- | 


strowa do Pskowa i są oddalone tylko p sześć 
wiorst od Pskowa, Pomimo nadzwyczajnych 
wysiłków nie udało się przeciwnikowi nigdzie 
ZE zy mać naszego pochodu naprzód. Na, froncie 

wschodnim wojska nasze zbliżają się do To- 
Sojsta, 


Powstańcy jednoczą się. 
CELOWA AKCYA. 


~“ Sosnowiec. (PAT) Dn. 26 bm.: Wszystkie od- 
działy powstańcze postanowiły nawiązać kon- 
takt między soką, wobec czego akcya stanie się 
więcej celową i skoordynowaną. Że dotychczas 
o stłumieniu powstanła niema mowy, świadczą 
najlepiei komunikaty niemieckie stale wyda- 
wane, a mówiące o ciągłych walkach Grenz- 
schutzn, Dowodem trwania powstania jest 
także ciągły huk armat i karabinów maszyno- 
wych, dochodzący wśród ciszy nocnej do Za- 
głębia. 


Ostrzeliwanie Sosnowca. 


Sosnowiec. (PAT, Wczoraj rano owirzeliwał 
aeroplan miasto. Niejaki p. Nowakowski, leżą- 
sy chory w łóżku, został ranny w nogę. z 
; jtego lekko raunych zostało kilka osób. © g. 6 

wieczór pojawiły się nad Sosnowcem 3 aeropla- 
my i zaczęły osirzeliwać miasto. Czy są ranni 
niewiadomo. Jeden z aeroplanów rzucił 10 bomb 
w okolicy kordonu. Żadna z bomb nie dosięgła 
celu. 


-Brynle zdobyle przez powstańców. 


Sosuowiec (PAT). Biuro Wolffa donosi z Gli- 
wic pod datą 26 b. m.: Wsczesnyta rankiem w 
dniu 25 b. m. polskie „bandy“, którym wedle o- 
trzymanych informacyi towarzyszyły regularne 
wojska napadły na Brynice i Georgskerg. 
Komenda w Brynicy została zaatakowana. Stra. 
ty Niemców wynoszą 2 zabitych i 1 ciężko ran- 
ny, jednego oficera i 3 żołnierzy wzięto do nie- 
woli, Atak na Georgsherg odparto, przyczem 
powstańcy mieli 5 zabitych, a do niewoli zosta. 
ło wziętych 6. Ze strony niemieckiej był zabity 
jeden, Brynice znajdują się w rękach polskich. 
Kontrakcya jest w toku. Zresztą znaczniejsz==h 
wydarzeń nie było. 


Memey narugzyli terytoryum Polski. 


STRZAŁY PADAJĄ NA ŚLĄSK CIESZYŃSKI. 

Sosnowiec. (PAT) Podczas napadu onegdajsze- 
go na Żyglin, na północ od Tarnowie, zniszczo- 
ny został tor kolejowy i ieieion, ikoło Huty Lau. 
Ą: uskułeczniły napady na powstańców poste- 
runki niemieckie. Komnnikacya kolejowa po- 
między Katowicami i Mystowicami zosłała przer 
wana przez robotników, którzy uciekli przed 
prześladowaniem Niemców ze Spytkowa. Pod 
Strumieniem, na Śląsku Cieszyńskim, padło dziś 
20 pocisków armatnich, na szczęście ranaych i 
zabitych nie ma, Uszkodzony został tylko dom. 
Patrole niemieckie ostrzeliwały koło Piotrowic 
powstańców, idących torem kolejowym. Nanad 
odparło, strat z naszej strony niema. 


Niemieccy lotnicy nad Wadowicami. 


Kraków. (PAT) Mieszkańcy Wadowic zaniepo- 
kojeni są częstem pojawianiem się niemieckich 
samolotów, które zapuszczają się stale w głah 
kraju i krąż ac nad Wadowicami i okolicą re. 
kognoskułą teren, 


Niemcy przekraczają granicę polsha. 


Kraków. (PAT) Stwierdzić należy na podsta. 
wie urzędowych doniesień, że Niemcy tak dale- 
ce nie respektują układn o zawieszeniu broni, 
iż dopuszczają się nawet jaskrawuch naruszeń 
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grańicy polskiej. I tak patrole ich w licznych 
naunytaca przektaczają w prowokujący spesób 
iinię graniczną, atakując nasze placówki, kule 
kasabinowe -nienrieckich oddziałów dolatują do 
miejscowości położonych blizko granicy, a na- 
wet, jak to miało miejsce w Dziedzicach, padło 
na terytoryum polskie chyba nie przypadkowo, 
kilka strzałów axvmażnich, Aeroplany niemie- 
ckie dzień w dzień przelatują nad granicą 1 nie 
ograniczając się do wywiadowczych lotów, któ. 
ze już same przez się stanowią naruszenie gra- 
nicy, ostrzeliwują z góry nasze patrole i pocią- 
gi kolejowe. 


NIEMCY NIE WYRZAKNA SIĘ > oai 
; ŚLĄSKA. 

"Wiedeń. (PAT) Wied. b. kor. donosi z Paryża: 

W zapytaniu telegralicznem.  wystosowanem 


| przez konferencyę pokojową do gen. Duponta, 


wyrażono zapatrywanie, że jedynym środkiem 
prowadzącym do zaprowadzenia spokoju i do 
wzmocnienia produkcyi węgla na Górnym śŚlą- 
sku 1 w Cieszyńskiem byłaby okupacya 
przez koalicyę. Nie oczekuje się, ażeby rząd nie» 
miecki obstawał przy swcejem prawie udzielenia 
w tym względzie swego przyzwolenia. W rzeczy- 


| wistości uczynioną została ze strony niemiec- 


kich delegatów w Paryżu nieoficyalna propo- 
zycya, aby koalicya zarządziła natychmiastowe 
zajęcie Śląska, 

Do tego podaje biuro Wolffa oświadczenie kół 
miaqodajnych: Rząd niemiecki nie wyrzekł się 
ani w sposób wyraźny, ani też domniemany, 
swego prawa suwerenności nad Śląskiem i nie 
myśli też prawa tego się wyrzec. Rząd niemiec 


| ki sprzeciwia się przedwczesnemu obsadzeniu 


Górnego Śląska przez ententę i konstatuje, że 
zamiar ten. — wobec zaprowadzonego już spoko- 
ju i porządku na Górnym Śląsku, — nie jest 
aktualny. 

KOMISYA KOALICYJNA NA G. ŚLĄSKU. 

Wiedeń (PAT). Biuro koresp. donosi z Gliwic 
pod datą 26 b. m.: Dziś przed południem przy- 
była komisya ententy tło komendy Sztabu 117.ej 
dywizył. Komendant dywizyi Noeffer udizelił 
komisyj wszelkich wyjaśnień, następnie pierw- 
szy oficer sztabu dywizyi kap. Gall skreślił roz- 
wój powstania i wytworzoną przez to sytuacyę 
i wykazał, że ruch ma charakter czysto polski, 
a nie spartakusowski. Odnośny szczagółowy ma- 
teryał będzie osobno ogłoszońy. 

OGLĘDZINY PASA GRANICZNEGO. 

Sosnowiec. (PAT) Dn, 26 bm.: Specyalna ko- 
misya koalicyjna z oficerem angielskim i ame- 
rykańskim - dokonała oględzin nadyranicznego 
toru między mostem szopienickim a Gzeladzią, 
Komisya miała poszukiwać łusek wystrzelo- 
nych nabojów, aby przekonać się czy Niemcy 
strzełali na stronę polską. Można być pewnym, 
że komisya znalazła więcej takich dowodów, 
niż potrzeka. 


Protest Sląska Cieszyńskiego. 


Cieszyn (PAT), Na wczorajszem plenarnem 


|! posiedzeniu Rady Narodowej Księstwa Cieszyń- 


skiego uchwalono jednomyślnie następującą re- 
zolucyę, przedłożoną przez prezydyum: 

Rada Narodowa. Księstwa Cieszyńskiego, ja- 
ko naczelna władza autonomiczna polska na 
Słąsku Cieszyńskim, protestuje jak najenergi- 
czniej przeciwko nieludzkim gwałtom, popel- 
nianym przez władze pruskie na bezbronnej lu- 
dności polskiej Górnego Śląska. Rada Narodo- 
wa wzywa rząd polski i koalicyę, aby położyły 
kres temu masowemu, bezlitosnemu mordowa* 
niu ludności, przez zajęcie tych obszarów przez 
wojska polskie lub koalicyjne. Ludność Księ- 
stwa Cieszyńskiego nie może obojętnie i z zało- 
żonemi rękami przypatrywać się wyniszczaniu 
i wycinaniu w pień górnośląskiej braci i nie 
może znieść, żeby brutalny Prusak rozszerzał 
swoją wściekłość na teren Śląska Cieszyńskie- 
go, napadając i ostrzeliwując z aeroplanów, ka. 
rabinów maszynowych i armat nasze pograni- 
czne wioski. 

Po dłuższej i gorącej dyskusyj uchwalono do- 
datkowo wniosek następującej treści: 

Wobec naruszenia granic teryłoryów, podle» 
głych Radzie Narodowej, nie roznorządzającej 
w myśl umowy paryskiej żadna siłą zbrojną, a 
pozostającej pod opieką wojsk polskich, Rada 
Narodowa wzywa rząd polski, ażehy użył wszel- 
kich środków wojskowych i zapobiegł bezzwło. 
cznie dalszym atakom pruskim. 


Śląsk Cieszyński będzie naszym, 

Wiedeń. (PAT) „Der Neue Tag* donosi z Pra- 
gi: Dzienniki przygotowują opinię publiczną 
na to, że rozstrzygnięcie w kwestyi cieszył. 
skiej nastąpi w Paryżu bezpośrednio i to w 
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myśl życzeń polskich. W spornych terytoryach, 
wediug tych jnfo;wotzi. 8 LAIzZĄGZONY 
plebiscyt. Gdyky płskiscył wzpadł na korzyść 
Polski, to Polska ma się zobowiązać do Uosiara 
czenia pewnej ilości węgla i do wybudowania 
kołel Frydek - Jabionków. Kcle] Gleszyn = 
Boguiwin oraz Zagłębie Kazwińskie byłyby dla 
Czechów stracone. 
oai asa 


Walki z bolszewikami. 


Warszawa, (PAT) Kom. sztabu gen. wojsk 
polskich z 27 bim.:- Front litewsko-białoruski: 
Celem oczyszczenia przedpola w rejonie Koesian 
przeprowadzona została akcya na Jakszty, przy” 
czem wzięliśmy ogółem 100 jańoów, 2 karabiny 
maszynowe 1 tabory. Atak nieprzyjacielsziego 
pociągu na Stłarynki (na półmocny zachód od 
Bobrujska) został ogniem naszej artylotyj od. 
party. Na reszcie frontu bez zmiany. Front ga- 
licyjski i wołyński: Bez zmiany. 

LUDNOŚĆ PODOLA PROSI O POMOC. 

Z Warszawy doncszą: Marszalek Trąmpczyński 
przyjął na audyencyi deputacyę mieszkańców 
Rusi z powiatów: płoskirowskiego, kamienie- 
ckiego, latyczowskiego i starokomstantynow= 
skiego. Deputacya, złożona: także z przedstawi- 
cieli ludności żydowskiej, i rusińskiej, skarżyła 
się na zbrodnie, popełniane przez wojska Petlu= 
ry I prosiła o pomoc ze Strony państwa polskie- 
go. Marszałek odpowiedział, że życzenie depu- 
tacyi znajduje przychylny odgłos w Warszawie, 
Polska nie myśli wcałe o narzuceniu swego pa- 
nowania na tych ziemiach, ale pragnie zapawa« 
nienia ludności tamtejszej wolności wyznania, 
języka i bezpieczeństwa życia. Ludstość sama 
będzie decydowała o przyszłym swym losilo. 


"OSTATNIE DEPESZE. 


ZDOBYCIE WSI DEMBIA. 

DZIS © godz. 10 urządzono wypad na Dempa 
koło Pawłowic, Z naszej strony w akcyi brała 
udział 40 ludzi. Po półgodzinnej walce zdobyto 
Dembie, zabrano jedem karabin maszynowy, kil- 
ka karabinów zwykłych i ekwipunek dlą kilku 
ludzi, 

Straty nieprzyjaciela: 9 zabitych, 6 rannych, 
1 sierżant ciężko ranny wzięty do niewoli, Z ne- 
szej strony 1 ranny. Oddziały nasze po zdobyciu 
Dembia podsunęły się pod Pawłowice, gdzie na~ 
potkali znaczniejsze saly, wobec czego wycofa- 

no się. 4 

Między zabitymi był komendant posterunku 
nieprzyjacielskiego. 

JAK NIEMCY PRZYGOTOWUJĄ PLEBISCYT. 


Opole. PAT. dnia 27 sierpnia. Prezes regencył 
opolskiej wydał dnia 14 czerwca br. tajny okól- 
nik następującej treści: 

Prezes regencyi. J. Nr. P. 700. W ostatnim 
czasie nadchodzą do mnie z różnych stron skar- 
gi, że urzędnicy policyjni nie dość energicznie 
występują przeciw polskiej agitacyi i nie popie- 
rają w dostatecznej mierze władz wojskowych. 
Nie trzeba chyba szczególnie wskazywać, że iw: 
ostatnim krytycznym ozasie każda władza cy: 
wilna winna z największą energią popierać 
sprawy niemieckie i wszelkimi możliwymi 
sposobami uniemożliwiać wielkopolską robotę 
iże winna udzielać wszelkiej możliwej pomocy 
władzom wojskowym a w szczególności policy 
wojskowej. Spodziewam się najsknupulatniej- 
szego zastosowania się do tych zarządzeń j pno- 
szę odpowiednio poinformwać o tem także pod- 
władne organa. Z polecenia: Podpis. 

Wobec tego zarzątlzenia pruskiej regencyi ro- 
zesłali posłuszni landraci w lipcu do poszcze- 
gólnych władz policyjnych powyższy poufhy raz 
kaz z wezwaniem, aby w myśl nakazu swoje 
czyniły, to jest aby wszelkie objawy polekiego 
życia. najenergiczniej tłamiły. 

ROZBROJENIE KOMUNISTÓW. 

Wiedeń, (PAT) „Arbeiter Ztg“ donosi, że 
rozbrojenie komunistycznego batalionu Nr 41 
odbyło się bez przeszkody. Z 330 członków bæta- 
lionu 100 zgłosiło cadkowite wystąpienie z armii, 
resztę rozdzielono pó innych pułkach, 

SENAT AMERYKAŃSKI PRZECIW TRAKTA- 
TOWI POXOJOWEMU. 
| Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi iskro- 
wo z Belmaru: N. Y. Sun donosi z Waszyngto- 
nu, że komisya senatu dla spraw zagranicz- 
nych zażądała usunięcia z traktatu pokojowego 
| wszystkich klauzul, odnoszących się do udzłafń 
Stanów Zjedncczonych w komisyach międzyna- 
rodowych w Europie. W myśl tego wniosku w 
traktacie zaszłowy około 20 zmłlan. Gdyby wnio- 
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czoen musiałyby słę zupełnie wycofać z czynne» 
go udziału w Europie. - 


| sek powyższy został przyjęty, Stany Zjeńno- 
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„NAPRZOD* 


Wielki kongres proletaryatu rolnego. 


ZWYCIESTWO P. P. S. - PORAŻKA KOMUNI- 

SPÓW f LUDOWCÓWI — OKOŁO 5.000 GLO- 

SÓW OTRZYMAŁA REZOLUCYA P. P. $. — 
t1 ZAŚ KOMUNIŚCI. 


(Razołucya P. P. S. w sprawie rolnej przyjęła 

przez delogałów z poszczególnych folwarków b. 

Krół. Kongr„ Galicyi i Ślęska na Kongresie re- 

botników rolnych w Warszawie, dnia 24 4 25 
sierpnia 1919 r. 

1) Zjazd robotników rolnych oświadcza, że 
dąży w zwięzktu z ogólną przebudową społeczoń 
stwa na socyalistycznych podstawach — do una 
radowienia więliszej własności ziemskiej f do 
wprowadzeria w możliwie szerokich rozmia- 
rach zbiorowej gospodarki w rolnictwie na ko- 
rzyść rolników i całego społeczeństwa. 

2) Zjazd robotników rolnych uważa, że refor- 
me roina, przyjęta przes Sejm, nie odpowiada 
jego dgżeniorn i nie zaepakaja potrzeb calego 
bada pracującego. 

% Zważywszy jednak, że retorma ta w dużej 
mierze wywłaszcza obszamików, a więć podwa. 
żm itstmiernie własności bez płacy, zważywszy, że 
reforma ta oddaje lasy na własność państwa, że 
umożliwia: tworzenie kooperatyw gospodarstw 
rołnych, że umożliwia przejście ziemi w tęce Bez 
romych i małorolnych: 

4) Zjazd postanawia dążyć do wyzyskania 
wszystkich korzystnych siroa też reformy w in- 
teresie najszerszych i najuboższych mas pracu- 
jących, À ; 

5) Zjazd z naciskiem podkreśla, że korzyść, 
jaką przyniesie reforma rolna, zależy od sposo- 
bu jej wykonania, a pod tym względem wyraża 
najgłębszą nieufność w stosunku do obecnego 
rządu polskiego, popierającago gorliwie obszar- 
ników i kapitalistów. 

© Zjazd poleca wszystkim organizacyóm ro- 
botników rolnych, aby bacznie śledzili bieg re- 
formy rofnej 1 mie pozwalali ma jej skrzywienie, 
adwlekanie i fabzzowanie. 

7 Wobee powyższego Zjazd wzywa posłów 
sacyalistycznych do energicznego wystąpienia w 
Sejmie w sprawie sprzedaży ziemi (majątków) 
bogatym chłopom, oraz aby wszystkie kontrak- 
ty rejentalnie zawierane poniiędzy obszarnika- 
mi, a bogatymi chłopami na sprzedaż ziemi z0- 
stały unieważnione od dnia 10 fipca 918 r., aby 
ziemia przeszła z rąk obszarmików do rąk slu- 
zby folwarcznej, bezrolnych i małorołnych Bez 
wykupu, aby wszyscy uwolnieni z pracy fornale 
i rzemieślnicy natychmiast zostali przyjęci. 

W razie nie wykonaniki przez Sejm żądań po- 
wyższych Nadzwyczajny Zjazd Rob. Rolnych o- 
świadcza, tż dążyć będzie wspólnie z całą klasą 
robotniczą do rozwiązania Borzuazyjno-obszRT- 
niczego Sejmu. 

Zjazd stwierdza, że w celu osiągnięcia swych 
żądań Związek Zaw. Rob. Rolnych Rzeczyp. Pot- 
skiej nie cofnie się przed żadnymi środkami 
walki. któreby zabezpieczyły masy ludu pracu- 
jącego od nadużyć ze strony obszarników, Sei- 
mu ich i rządu. 

(Pierwszy dzień obrad). 

Na hasło Sekretaryatu Główn. Związku Zawo- 
dow. Hob. Roln. przybyło do Warszawy na Zjazd 
z górą 5.000 delegatów. Mimo pory żniw, słuźba 
fotwarczna zjechała się, ażeby wspólnie nara- 
dzić się nad niedolą swoją. Obawa, że reforma 
rolna przez Sejm uchwalona, pozostanie tylko 
na papierze i mnożące się fakty, że obszarmicy, 
gdzie dła nich to jest wygodne, sprzedają grun- 
ta bogatym chłopom, którzy są w stańie suto za 
nie płacić, nielada troską napełniły dusze na- 
szych tow. robotników rolnych) 

Na Dynasach, przed estradą dla prezydyum 
Zjazdu, morze maciejówek. Ludźmi pokryte są 
stoki wzgórza, obwieszone galerye. Z niełaska- 
wego nieba na początku kropił deszczyk, później 
się wypogodziło i w słońcu obraz przypominał 
jakiś wiec z czasów prastarej Polski. Zanim się 
— w największym zresztą ładzie — wszyscy sku 
pili, dobiegło południe. 

Zagaja zjazd tow. Warda, z sekretaryatu gó- 
wnego Zw. Zaw. Rob. Roln., prosząc o uwagę ze 
stromy zebranych, bo sprawy dziś rozpatrywane 
lrzemienne będą w skutki, które ponosić będą 
pokolenia całe! Oznajmia, że porządek dzienny 
obejmuje: 1) Sprawę reformy rolnej, uchwalo- 
nej przez Sejm. oraz 2) Stosunek władz adni- 
nistracyjnych do Związku. Następnie przedkła- 
da regulamin zjazdowy, ułożony przez Sekreta- 
ryat; regulamin zostaje uchwalony. Da prezy- 
dyum, pe bardzo chaotycznem głosowaniu zo- 
staje powołany tow. Warda, który udziela głosu 
delegatowi ze Śl. Ciesz. tow. Wawreczce, Dele- 


gat pragnie wydobycia robotnika rolnego z uci- 
sku i wyzysku i składa cześć Zjazdowi. Po nim 
zabiera głos referent tow. Margol i wykłada za- 
dama zawodowe, zupełnie abstrahując od za- 
barwień politycznych. 10-go lipca, jak wiadomo, 
Sejm uchwalił reformę rolną. Rząd miał w cią- 
gu miesiąca ułożyć ustawę, tymczasem upłynę- 
ło już półtora miesiąca, a mic o miej nie słychać. 


Reforma rolna się realizuje, ale jak? no, tak, że, 


ci właśnie, co potrzebują, — nic nie dostaną. 
Ludzie, powołani do jej realizacyi są przeciwni- 
kami reformy. P. Stefczyk powołany Ra. stanor 
wisko dyrektora Urzędu Ziemskiego, zupełnie 
się do tego nie nadaje. W Tow. Kred. ziemskiem 
nagwałt abszarniey obdłużają majątki dodatko- 
wemi pożyczkami, aby te ciężary przelac na no- 
wonabywcę, czyli unierteżebnić wralo i bezrol- 
nym nabycie ziemi. 

Tów. Daszyński przywitał Zjazd imieniem 
P. P. S. Dumą napawa nas, że organizacya Wa- 
sza w tak krótkim czasie mogła stać się tak po- 
tężną: jest to zadatek, że noc wst kończy się a 
miza się słońce sprawiedliwości i wyzwolenia. 
Partya nasza będzie stała przy was i bronić bę- 
dzie zażarcie fnteresów waszych. Chwila dzisiej 
Sza jest nader ważna: jeżeli teraz wymknie się 
wam ziemia z rąk, trzeba będzie ciężkich wysit- 
ków, aby skutki naprewić. Musimy być czynni... 
360 lat niewoli miarę przebrały. Siedmdziesiąt 
procent narodu przykutych jest do roli, z nich 
olbrzymia większość pozostaje w nędzy, kiedy 
drobna garstka ludzi, nie orząc, mi siejae, plon 
zawawnia dla stebie. Przyszła wojma, kto najcięż- 
sze pomłósłt ofiary? A kto pierzchnął do Berlina, 
Wiednia, Petersburga, na używanie życia, po 
rzucając rolę, zaś rołmifea i robotnika rolnego 
skazując na ofiarę krwi, na kołbowanie, nędzę 
i głód. 

I za to wszysiko, Z takina mozelem przeprowa” 
dżoną w Sejmie reformę rolną, daleką od dosko- 
nałości, rząd przez bezczynność swoją raprze- 
piszezu, więcej — zamyka oczy na chęć prze- 
szachrowenia ziemi z rąk ohszarników do rąk 
bogatego chłopstwa! 4 

W Sejmie są farbowane liey. Niektórzy poslo- 
wie, wybrani przez was do obrony stanu bezrol- 
niego, to są wrogowie wasi, zdrajcy sprawy Wa- 
szej! Sejm wybrany był w styczniu, kiedy zwią- 
zku waszego nie było. Teraz mam silną nadzie- 
ję, że wybierać będziecie inaczej, Do tego czasu 
miejcie szczególniej oczy otwarte, albowiem te- 
raz albo nigdy ziemia przejdzie w ręce Wastes. 

A więc, 1) nie dajcie parcsłować, zanim mie 
ustalona pędzie ustawia. umyślna, 2) Poczcie, aby 
między wami, robotnikami rolnymi, æ ubogą 
wsią był najściślejszy, serdeczny stosunek, wre- 
szcie 3) twórzele wśród siebie kooperatywy rol- 
ne. To jest przyszły mocarz, który was ochroni 
przed wszelķą niedolą. przed zakusami wroga 
waszego, obszarnika i kapitalisty. 

Dalej — uczcie się, Kształćcie się, a wtedy 
wiele potraficie, co dziś dla was nieosiggałne. 
Dzięki naszym (P. P. S.) wysiłkom są w ustawie 
reformy rolnej, oraz w rezolucyach paragrafy, 
zabezpieczające powodzenie kooperatyw rol- 
nych, oraz ulepszenie mieszkań waszych, podo- 
bnych raczej do bariogów zwierzęcych. Jestto 
największą hańbą wsi, i hańbą kultury naszej! 
Muszą one być zreformowane! (Brawa!). 

My, tu na straży stojący, będziemy baczyć, a- 
by każda litera, choć niedoskonałej, reformy 


| tej, uszanowana była, w ad was, towarzysze, żą- 
damy baczenia, aby Sejm mowy nie składał się 


» fałszywych obrońców, a właściwie ze zdraj- 
ców sprawy waszej. Stójcie mocno przy organi- 
zacyj. (Przeciągie brawa). 

Następnie zabrał głos przedstawiciel t, zw. 


| „opozycyi', młody student, ob. Mazurek, który 


niby się przeciwstawił wywodom tow. Daszyń- 
skiego, ale w bałamutnej swej gadaninie nie u- 
miał dojść do żadnych konkretnych wniosków. 

Pos. Poniatowski (P. S. L.) przywitał zjazd, 
z góry zgadzając się że „wy nam, a nie wy 
wiaan potrzebujemy opowiadać, jak to żle wam 
się żyje. „Nie będę przekonywał, co jest. lepsze, 
władanie ziemią indywidualne, czy sposobem 
kooperatywy — niech każdy rozstrzygnie po 
swojemu“. 

Nim zabrał głos delegat-komunista, musiał 
uciszyć zebranych tow. Kwapiński, który nawo- 
ływał do spokoju i wysłuchania każdego z u- 
wagą. Swoje stanowisko może każdy zająć przy 
głosowaniach. 

Mówey kamunistyczni po tych słowach mogli 
mówić spokojnie, ale bez żadnego powodzenia. 

Zakończył przywitania tow. Malinowski (z Tar 
nowiskiego), który w imieniu Zw. Galic. Rob. 


Roln., dopiero co zawiązamego, zgłaszał swoją 
solidarność, Położet:ie rob. galicyjskich odma- 
Tował w barwach b. ponurych- 

O godz. 3 przystąpiono do obrad. Do punktu 
pierwszego: sprawa reformy rołnej, zapisało się 
40 z górą mówców. 

Przemawialłi: Solnicki (Łomżyńskie), Warda 
(Wys. Mazowieckie), Niski (z Lubelskiego): 
„dziś Jasną Górą jest ten zjazd braci-fornali, 
obradujący nad dołą i niedolą ludu pracnjące- 
go na roli", Kone. ny (z Wieluńskiego), Bok 
(z Warszawskiego), Zamyłko (Radzyńskie), Wo- 
jewoda (Lubelskie), Wójcik (Krasnostawskie), 
Sawicki, Kozłowski (Płockie), Lewamdowski 
(Nieszawa), Dębczuk (Radzyńskie), Grzegotia, 
Marczak (Skiermiewickie), Moczulski. Łewan- 
dowski (Białostockie). 

Po przebytej drodze i sześciogodzinnych ©- 
bradach ludzie byli tak pomęczeni, że postano- 
wiono o godz. 6 wieczór przerwać, zaś dalszy, 
bieg ich wyznaczyć ma poniedziałek o godz. 8 
Tano. a 

Z pieśnią o „Czerwonym Sztamdarze” miezłi- 
czony tłum wie wzorowym porządku zacząć Dy- 
masy opuszozać. 


(Drugi dzień obrad) 

Przemówienia w sprawie reformy celnej mo- 
żemy podzielić na trzy kategorye, według zgło” 
szonych rezolucyi. Jedni starali się przekonać 
zebranych o bezowecrości reformy rolnej i w 
ostrych słowach krytykowali ją. ale im się bars 
dzo to nie udawało, Drudzy stali nia stanowisku 
reformy rolnej i uznawali własność prywatną, 
uważając ją za najbardziej odpowiednią tormę 
gospodarki, Nasi zaś towarzysze z P. P. S. wyka- 
zywali wady reformy relmej obecnej, ałe stanęli 
realnie na tym punkcie, żeby wszystko. co się 
da dobrego wyciągnąć z tej reformy przyjąć i 
kroczyć dalej do uspołecznienia całkowitego 
ziemi, 

W ostatniej mowie swej tow. Kkwapiński prze 
chyli zwemi whażkienii argumentami zwycię- 
stwo na korzyść rezolucyi P. P. S. Wykazał on 
misé zarzutów opozyeyjno-komunistycznych. 
Zþijat rzeczowo jeden za drugim szumne fraze- 
sy domorosłych mądrości opozycyjnych. To też 
wśród ogólnego entuzyazrauw przeszła rezołwcya 
P. P. S. (Podajemy ją wyżej). * 

i Rezolucya opozycyjno-komunistyczna otrzy- 
mała... 11 głosów. Rezołucya ludowców została 
cofnięta. 

Reozołucya P. P. S, otrzymała więc okolo 
3666 głosów.; è 

Drugi punk: porządku dziennego o nmaduży« 
ciach władz sdmimistracyjnych i obszarników. 
w stosunku do Zw. Zaw. Rob. Roln. referował 
tow. Kwapiński, Wykazał on cały szereg natu- 
żyć ze stron; połicyi i żanmdarmeryi w stosunku 
do człorików związku i ici* rodzim. Pouczył to- 
warzyezy, ja maję przeciwdziałać tym nadu 
życiom i zgłosił rezolucję pieinującą te nadu- 
‘cia. 

Tow. Wawreczka opowiada o nadnżyciu władz 
administraci rych na Śląsku Cieszyńsktm w 
„tosumku do *chotników. 

Tow. Malinowski z b. Galieyi mówi o stosum. 
kach robotniczych na wsi w Gałicyi i protestuja 
przeciwko srogim starym prawom panującym 
w Galicyi jeszcze od 1857 r., gdzie powiedziane 
że obszarcnik może bić swego robotnika. Przytem 
zgłasza. rezolucyę następującą: 

I. Zjazd robotników rolnych uchwala żądać 
zniesienia regutarrimu dła sług z 1857 r. obo- 
wiązującego w Galicyż i Śląsku i wydania usta- 
wy godnej Sejmu Rzeczypospolitej Polskiej ř 
chroniącej robotników rolnych przed wyzyskiem 
i nędzą. 

II. Zjazd robotników rolnych żąda od czynni- 
ków miarodajnych zmuszenia Generalnego De- 
legata dla Galicyi do ogłoszenia ustawy, tra- 
ktującej o załatwianiu zatargów zbiorowych 
między pracownikami i pracodawcami w Dzien- 
niku, jakoteż bezstronnego traktowania skrom- 
nych żądań robotników tak hamiebnie wyzyski- 
wanych, 

HI. Zjazd domaga się od Sejmu i Rządu za- 
gwarantowamia dotrzymania przez  ohszarni. 
ków podpisywanych umów, jakoteż wydania za- 
kazu wydałamia służby bez dostatecznego po- 
wodu. 

IV. Zjazd robotników rolnych żadła kategory- 
cznie oddania ziemi tylko służbie folwarcznej. 
bkezrolnym i małorolnym, oraz kooperaływom. 

Rezolucya została przyjęta, jakoteż następu- 
jąca rezolucya tow. Kwapińskiego: 

I. Zważywszy, że w całym szeregu miejsco- 
wości funkcyonaryusze policyi i żandarmeryi 
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dopuszczają się systematycznych gwałtów wo- 
bec organizacyi proletaryatu rolnego, a miano- 
wicie aresztują wybitnych członków Związku 
za ich pracę nad podniesieniem dobrobytu bez- 
rolnych synów ziemi polskiej, nawet żomy i ro- 
dziny działaczy robotniczych nie są zabezpie- 
czone przed tem, gwałtem wdzierają się na za- 
mknięte zebrania; za  kolportowanie odezw 
Głów. Sekr. Zw. Zaw. Rob. Roln., wzywających 
do nieporzucenia pracy w czasie żniw ze wzęlę- 
du na konieczność zbiorów — komisanz powia- 
towiy nakłada kary pieniężne na oddziały 
związku. 

II. Zważywszy że Min. spr. wewn, wydało sze- 
reg ustaw o zachowaniu się organów bezpieczeń 
stwa pubłicznego w stosunku do stowarzyszeń 
zalegalizowamych, z których to wynika, że poli- 
cya nie ma pnawa wkraczać na zebrania powyż- 
szych stowarzyszeń i komtrolować ich. j 

III. Zwaxywszy dalej że w Republice polskiej 
niedopuszczalne są samowolne areszty i prze- 
śładowania za działalność, zmierzającą do po- 
lepszenia bytu ludu pracującego, zaś gwałty 
policyjne są stałemi i co gorsza przez władze 
rządowe tolerowanemi zjawiskami. 

IV. Zważywszy powyższe, Zjazd Rob. Roln. 
Rzaczypospolitej polskiej jakuajostrzej prote- 
stuje przeciwko wysługirwaniu się przez rząd 
obszarnikom, a gwałty te i prześladowania u- 
znaje jako objaw walki klasowej. Broniąc się 
rodkami tegalnemi, szukając dziś sprawiedli- 
wości i wypełnienia tych praw, które lud pra- 
sujący sobie zdobył za czasów rządu ludowego 
stwierdzamy, że +w walce tej użyjemy wszyst- 
kich środków, jakimi rozporządza klasa robot- 
nicza i ostrzegamy przed prowokowaniem pmie- 
wu ludowego. Í 

Na zakończenie nastąpiły wolne wnioski. Zgio 
azono i przyjęto następujące wnioski: 

1. Wydalanie i przyjmowanie służby następu- 
je tylko za zgodą związku. l 

2. Zjazd żąđa. aby aprowizacya miast była 
»ddana Zw. zaw. 

3, Uchwała protestująca przeciw gwałtom 
niemieckim na Górnym Śląsku. | 

Kongres zakończomo odśpiewaniem Qzerwo- 
aego Sztandaru. Robotnicy rolni. rozjechałi się 
pod wrażoniem wspaniałego zjazdu, z poczu- 
ciem siły i wiarą w zwyciestwo dobrej sprawy. 
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Aresztowanie podpułkownika 
sztabu generalnego. 


Warszawski „Kuryer Poranny” pisze: 

Misya wojskowa generała Karnickiego, któ- 
ra miała wyjechać w tych dniach do głównej 
kwatery Denikina, nie opuściła do tej pory 
Warszawy. 

Jeden z oficerów sztabowych, który był wy- 
znaczony do składu tej misyi, został w nocy 
z soboty na niedzielę aresztowany po odbytej 
w jego mieszkaniu rewizyi. Oficer ten, p. M. Do- 
mański, były oficer armii rosyjskiej i sprawo- 
zdawca militarny „Russkiego Słowa”, należał 
do najzdolniejszych oficerów sztabowych i ko- 
rzystał z bardzo dużego zaufania zwierzenni- 
ków. 

Powody aresztowania podpułkownika Do- 
mańskiego do tej pory trzymane są w zupeinej 
tajemnicy, Wiadomo tylko tyle, że Domański, 
który pracował w swoim. czasie w Petersburgu 
w przedstawicielstwie Warszawskiej Rady Re- 
gencyjnej, w okresie prześladowania  olicurów 
rosyjskich przyjął stanowisko w armii bolsze- 

i podczas walk z Czecho-słowas:mi 
wszedł w stosunki z irockim; znal zateir 00- 
kkonale sta rzeczy w armii Trockiego, zez 
co mógł od'lawać duże usługi pracy na zcgo 
sztabu, jak» niepospuiiiy rzeczoznawca. 

Przed ośmiu dnialni eresztowany ZOSL4ł p. 
Horwitz-Sasncjiow, b. wsjćłpracownik „Warsz. 
Myśli” i „Russkoj Woli", ostatnio redaktor libe- 
talnego „Warszawskiego Słowa”, zawieszonego 
z polecenia władz polskich oraz współpracow- 
mk „Warszawskoj Rieczi”, która w miejsce 
„Warszawskiego Slowa“ zaczęła niedawno te- 
mu wychodzić. Wiadomości o powodach are- 
sztowania p. Samojłowa były spnzeczne, w o- 
statnich dniach jednak utrzymywano, że p. Sa- 
mojłow ma być wypuszczony na wolność. 

Okoliczność, że p. Domański pozostawał z p. 
Bamojłowem w stosunkach, posłużyła za po- 
wód do przeprowadzenia u Domańskiego rawi- 
zyi. Rewizya ta dała podobno bez związku ze 
sprawą Samojłowa rezultat niespodziewanie 
Bhcłążający Domańskiego. Jest mowa o wiel- 
kich dochodach Domańskiego. których źródło 
jakoby przedstawia się tajemniczo i o tem, że 
jak wynika z kilku wskazówek, Domański w 
gruncie rzeczy nie miał się uważać za Polaka. 
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„Goniec“ donosi: Wasz korespondent dov'ia- 
duje się z dobrze poinformowanego źródła, że 
podczas rewizyi u pułkownika sztabu general. 
nego Domańskiego znaleziono ważne dokumen- 
ty, wskazujące na istnienie spisku rosyjsko» 
ukraińsko-czeskieno, skierowanego przeciwko 
Polsce. Domański był w Warszawie mężem za- 
ufania rządów: moskiewskiego, ukraińskiego i 
praskiego. 


Wisan way o ratytlatyę traktat. 


St. Germain, (BK) „Chicago Tribune" podaje, 
że Wilson, wobec większego oporu przeciw ra- 
tyfikowaniu traktatu w Ameryce, wystosował 
apel do Francyi I Włoch, aby przyspieszyły ra- 
tyfikacyę traktatu, Celem ułatwienia wymia- 
ny zdań z temi państwami kable transatlanży- 
ckie bedą na dwa do trzech dni zamkniete dla 
ruchu. 


BADANIE TRAKTATU. 

Wiedeń. (PAT) W, B. donosi z St. Germain: 
„Temps“ domosi z Waszyngtonu, że Wilson sta. 
ra się uzyskać od Japonii obowiązujące oświad: 
czenie co do terminu oddania Szantungu, aby 
w ten sposób stępić ostrze uchwały komisyi 
senatu. Komisya senatu zażądała przedłożenia 
sobie traktatu z Polską I z innymi państwami, 
jskoteż szczegółów co do warunków, które ma- 
ją być postawione Austryi, Węgrom, i Bułga- 
ryi. Demokratyczay senator Wiliams, gorący 
zwolennik Wilsor_, rzzyłączył się do tego żą- 
dania, 

WILSON W OBRONIE ARMENIL 


St. Germain (PAT). „Excelsior“ donosi z A- 
ten: Wilson zagroził Turcyi, że w razie dalsze- 
go trwania masakry w Armenii, drugi jego 
punkt z pośród 14-tu, głoszący o prawie suwe- 
renności Turcyi w obszarach czyste tureckich, 
zostanie wycofany. 
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Traktat we Francyi. 


Paryż (B. K.. Na wczorajszem posiedzeniu 
Izby kwestyonowali niektórzy deputowani nie- 
które klauzule traktatu pokojowego, szczegól- 
niej zaś postanowienia co do wojska niemieckie- 
go. Jeden z posłów twierdził, że ustęp 10 trakta- 
tu o związku narodów jest niekompletny i po- 
stawił wniosek, aby utworzono międzynarodo- 
wą armię, któraby stała do nieograniczonej dys- 
pozycyi rady związku narodów. 

TARGI O AUSTRYE. 

Paryż. (PAT) Dzienniki zapowiadają, że p. 
Balfour zażądał od Rady pięciu rewizyi posta- 
nowień skarbowych dla Austryi, aby jej zapew. 
nić egzystencyę. Titoni oświadczył zgodę na to 
pod warunkiem, że Włochy otrzymają odszko- 
dowanię. 

KOMUNIKACTA POWIETRZNA 
PARYŻ—LONDYN. 


Londyn, (PAT) Dn. 18 sierpnia zaczął kurso 
wać między Londynem a Paryżem pierwszy 
aeroplan pasażersko-towarowy. Komunikacya 
napowietrzna między Londynem a Brukselą 
zaprowadzona bedzie we wrześniu, Ministeryum 
żeglugi napowietrznej wyznaczyło 64 tysięce 
nagrody za aeroplan zaprojektowany i zbudo- 
wany przez Anglików. Głównym celem tego 
konkursu jest zwiększenie kezpieczeństwa n0- 
dróży napowietrznej, 
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Rumuńska ofenzywa. 


Lugdun. (PAT) Donoszą z Genewy, że Rumu- 
nia czyni wielkie przygotowania do olbrzymiej 
ofenzywy poza Dniestr. Wojska koncentrują sią 
w Benderze. 

RUMUNI REKWIRUJĄ WBREW ENTENCIE. 

Wiedeń. Biuro kor. donosi z Paryża: Jak po- 
daje „Temps“, misya wojskowa ententy w Bu- 
dajpeszcie stwierdziła, że armia rumuńska dalej 
przeprowadza na Węgrzech rekwizycyę. Naj- 
wyższa Rada wystosowała w poniedziałek do 
Rumunii nową notę z zawiadomieniem, że po- 
wyższe wiadomości wywołały w kołach ententy 
przykre wrażenie, Wojska rumuńskie wzywa 
się, by położyły koniec tym rekwizycyom. Notę 
powyższą wręczył w Bukareszcie przedstawi- 
ciel framcuski, który jednak wystąpił jako przed 
stawieiel ententy. 
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Niemcy przeciw Czechom. 


Cieszyn. (PAT) Niemcy okręgów sudeckich 
wystosowali zbiorowy protest przeciw rugowa- 
niu ich z posad i przeciw planowanej czechiza. 
cyi urzędów. Protestują również przeciw Toz- 
wiązaniu śląskiego wydziału krajowego w Opa- 


wyłącznie czeskiej, gdyż większość mieszkań- 
ców jest tam niemiecka, 


CZESI UZUPEŁNIAJA ARMIE NIĘMCAMI. 
Praga. (PAT) Czeskie ministeryum wojny, 
zaczęło przyjmować byłych oficerów austro-węe 
gierskich narodowości niemieckiej do służby w 
armii czeskiej. Równocześnie rząd czeski ogło» 
sił amnestyę dla tych oficerów niemieckich z 
Czech, którzy służyli dotąd w armii austryac. 
kiej. Skutkiem tej amnestyi zgłosiło się dołąd 
do służby 5000 oficerów i około 2000 podoficerów. 
— p 


Niemoc Węgier. 


Wiedeń. (PAT) „Neues W, Abendblatt” dowia- 
duje się o sytuacyi na Węgrzech z kół poinfor- 
mowanych węgierskich, że jedynem wyjściem 
z dzisiejszego położenia byłoby utworzenie dyk- 
tetury, albo dyrektoryatu. Nie wiadomo jeszcze, 
czy dyktaturę obejmie Friedrich czy ententa, 
Gdyby przyszło do utworzenia dyrektoryatu, to 
składałby się on z trzech do pięciu członków. 
Prawdopodobnie w skład dyrektoryatn wszedł- 
by Garamy, Peidl, Lovaczy, Heinrich i jeden 
członek partyi wojskowej, przyczem możliwe 
jest, że byłby nim Friedrich. 
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EPIDEMIA CHOLERY 
Londyn, (PAT) Jak' podaje „Times” w Szan- 
gaju wybuchła epidemia cholery i rozszerza się 
w południowych Chinach. 


LWOWSKIE AFERY. 


„Gazeta Poranna“ donosi: 

Nowe bagno wytrysło na bruku lwowskim- 
Tymrazem chodzi o skradzionych i puszczo- 
nych na pasek 10 wagonów ubrań i bntów woj- 
skowych. 

Jest ło stanowczo największa afera, jaką do: 
tychczas Lwów pochłubić się może. Ze względu 
na toczące się śledztwo nie możemy odsłonić 
bliższych szczegółów tej sprawy. 


NADUŻYCIA W GOSPODARCE WOJSKOWEJ. 


Warszawa, 28 sierpnia. Współpracownik 
„Przeglądu Wieczornego“ rozmawiał z kierują- 
cym. sejmowej komisyi śledczej, badającej na- 
dużycia w urzędach gospodarki wojskowej, ge- 
nerałem Roszkowskim. Do dyspozycyi cwej ma. 
komisya śledcza specyalna grupę żandarmską. 
Do obecnej chwili do komisyi Śledczej wpłynęły 
akta, odnoszące się do 30 afer. Większość tych 
nadużyć przypada na Warszawą. Ponadto ko- 
misya ma do zbakłania nadużycia w Lublinie, 
Krakowie i we Lwowie. Śledztwo prowadzi ko- 
misya przy współudziale rzeczoznawców ze 
względu na bardzo obfity materyał, prace komi- 
syi śledczej nie zostaną ukończone wcześniej. 
jak w przeciągu kiłku miesięcy. 


Konferencya robotników 
przemysłu spożywczego. 


j24 sierpnia b. r. odbyła się w Knakowie w 
Związku Stow. robotniczych, konferencya robe- 
tników pazemyśłu spożywczego Małopolski i 
Śląska” z porządkiem dziennym: Zagajenie — 
wybór przewodniczącego —- przyjęcie statutu i 
regulaminu tymczasowego — organizacya 
wybór Zarządu, komisyi rewizyjnej i sądu polu-' 
bownego — wnioski.. 

Konferencyę zagaił tow. Lichoń, na którego 
wniosek wybrano przewodniczącym tow. Ign. 
Tomczyka z Krakowa i tow. Maryana Króla ze 
Lwowa. Sekretanrzowali tow. Zabaglo Józ. i Neu- 
wirt Maks z Krakowa. 

Punkt 3. przyjęcie statutu omawiał tow. Pa- 
szta, sekr. Komisyi zawodowej. — W obszernej 
dyskusyi na wniosek tow. Lichonia uchwalono 
pewne poprawki w regulaminie, mianowicie: 
Przyjęcie członka do Związku od 16-go roku 
życia — jedna klasa płacemią wkładek — czło- 
nek traci prawo jeśli zalega z wkładkami po- 
nad 6 tygodni. 

Punkt 4. „Orgahizacya' omawiał tow. Paszta 
Uchwalono następujące rezolucye: 

1. Konferencya robotn. przemysłu spożywcze- 
go Małopolski i Śląska, obradująca w Krako- 
wie, w dniu 24 sierpnia b. r. poleca Zarządowi 
opracowanie nowego regulaminu zapomogowe- 
go i przyjścia z gotowymi wnioskami na naj- 
bliższy Zjazd Związku, który ma się odbyć z po- 
czątkiem 1920 roku, zaś do końca b. r. Zarząd 
Związku ma się kierować starym regulaminem 
zapomogowym; następnie wzywa wszystkich 
członków ŭo pracy nad budową organizacyj i 
połeca Zarządowi, by energicznie zajął się od- 
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i by nawiązał stosunki organizacyjne w Ma- 
iopolsce i na Śląsku, jakoteż by zakładał se- | 
keye robotników młodocianych przy związkach 
zawodowych w celu uświadamiania i wycho 
wania ich na przysztych bojowników klasy 
robotniczej. 

2. Powyższa konferencya uchwała: 

Zważywszy, że Związki tak zwane chnześci- 
jańskie N. Z. R. i analogiczne Związki żydow- 
skie Bo. popierane moralnie i maitryalnie przez | 
purżuazyę — z tego też powodu występują o-: 
twawcie przeciw walce klasowej — są też wysoce | 
szkodliwe dla ruchu robotniczego, rozbijają. so- 
lidarność klasy pracującej — konferencya u- 
chwala bezwzględnie zwalczać związki powyż- 
sze. 

3. Wymieniona konferencya poleca Zarządo- 
wł zwrócić się do komisyi zawodowej w Krako- 
wie. aby weszła w porozumienie z Centralną 
kómisyą zawod. w Warszawie, celem zwołania 
Zjazdu robotn. przemysłu spożywczego dla 
stworzenia jednej orgamizacyj zawodowej w Ca- 
lej Rzeczypospolitej polskiej. 

Punkt 5. Wybór Zarządu i t. d. Wybramymi 
zostali: Tow. Lichoń Aleks., przewodniczący; 
Marczyński Henryk, zastępca. przewodn., Zawi- 
sza Wojciech. sekretarz, Piekarczyk Józef, za- 
stępca sekret., Zabagło Józef, skarbnik, Mental 
Wincenty, zastępca tegoż. wszyscy z Krakowa, 
Do Wydziału: Tomczyk Ignacy, Kraków; 
Brykalski Jan, Kraków; Kornblum Bernard, 
Kraków; Zieckenbaum Matias, Kraków; Król 
Maryan, Lwów; Borger Maks, Bielsko.-— Na za- 
stępców: Ludrowski Franc, Nowy Sącz; To- 
lasz jam. Cieszyn; Surak Jan, Lwów; Hylowicz 
Ozyasz, braków. — Do Komisyi rewizyj- 
nej: Hudaszek Władysiaw, Lwów; Jonas Abra- 
ham, Kraków; Fliker Hermann, Rzeszów. — 
Do Sgdu polubownego: Kurcz Jan, Wę- 
glowski Józef, Uchlarz Jan, Spólnik Andnzej i 
Fischel Mojżesz -- wszyscy z Krakowa. 

Punkt 6 — wnioski: 

1. Dow. Lichonia: Konferencya robotn. prze- 
mysłu spożywczego Małopolski i Śląska, obra- 
dująca 44 sierpnia b. r. w Krakowie, uchwiala: 
Przeprowadzenie jednolitego cennika w całej 
Małopolsce i na Śląsku. Przestrzeganie 8-godz, 
dnia pracy. Zniesienie nocnej pracy. Uregulo 
wanie placyv według najlepszego cennika. 

-2. Tow. Neuwirta: Poleca się komisyi zawodo- 
wej, względnie Sekretarystowi zawodowemu, 
by starał się drogą agitacyi przy pomocy zgro- 
madzżeń, wciągnąć do Związku rzeźniików i wę- 
dliniarzy z Małopolski j Śląska, którzy tworzą 
w samym Krakowie pokaźną siłę liczącą do 600 
robotników. 

3. Tow. Paszty: Po przedstawieniu zajścia w 
zakładzie fryzyerskim p. Goryczki pnzy ul. Flo- 
ryańskiej w Krakowie wniosek: Dzisiejsza kom- 
ierencya wzywa wszystkich robotników pive- 
mysłu spożywczego do bojkotowania tegoż za- 
kładu. | 

Po jednogłośnem uchwaleniu ostatnich trzech 
wniosków i przemówieniu tow. Lichonia i Pa- 
szty, przewodniczący okrzykiem na cześć Związ 
ku, zamknął Konferencyę o godz. 6 wieczór. 


A 


Dzisiaj i jutro wystawia jeszcze 


Kinoteatr „SZTUKA“ 


Hotel Saski, ul. św. Jana 6. 


z nadzwycząjnem powodzeniem cieszące się 
arcydzieło 


PROTEA IL 


SERYA fI. 


TAJEMNICE LANKU WALMORT 


wspaniały dramat detektywiczny w 6 aktach. 
Programu dopełnia doskonała komedya 


HANDLARZ STARZYZNY. 


JUTRO W PIĄTEK DNIA 29 SIERPNIA 1919 ROKU 
ASYGNATY POLSKIEJ POZYCZKI WOJENNEJ 


nabywać można (po potrąceniu procentu): 


—_— 


| 

100 markowe, koronowe, rublowe za  99'14 | 
500  , » » w» 49570 
1000 » s w» 99039 
5000  , |" w »„» 495695 
10000 > z =» n 891389 


KRONIKA. 


CENTRALNY WYDZIAŁ SAMORZĄDOWY 
P. P. S. wobec tego, że ostateczny termin zjaz- 
du radnych j członków magistratu P. P., S. zo- 
stał wyznaczony na 4 i 5 pażdziernika prosi 
irakcye P. P. S. w radach miejskich o niezwło- 
czne przysłanie do wydziału spisu radnych i ła- 
wników P. P. S. wraz z ich adresami oraz o za- 
komunikowanie wniosków w sprawie porządku 
dziennego zjazdu. Towarzysze, chcący, wygłosić 
referat na zjeździe, winni nie później niż 15 
września zakomunikowiać w krótkości treść i 
wnioski referatu. 

(T) MAGISTRAT W SPRAWIE PIECZYWA PO. 
ZAKONTYNG, Ze strony Magistratu otrzymujemy 
następujące obwieszczenie: Że względu na to, że wy- 
piek pieczywa pozakóntyngentowego w mieście 
wgkutek zmniejszenia się dowozu zboża względnie 
mąki z Królestwa ograniczył się znacznie, piekarze 
wypiekajacy pieczywo pozakontyngentowe są obo- 
wiązani sprzedawać je bezpośrednio, tj. tylko w 
swych piekarniach i nie wolno wydawać je do sprze- 
daży innym sklepom, z wyjatkiem restauracyi i ka- 
wiarni. 

W regtauracyach i kawiarniach winna być poda- 
na cena pieczywa oraz wymieniona piekarnia skąd 
pochodzi pieczywo. 

NOWE CENY ZBOŻA, W myśl reskryptu Sekcyi 
Ministerstwa aprowizacyi z dnia 16 sierpnia br. 
L. 4202/11 Magistrat podaje do publicznej wiadomo- 
ści nowe ceny zboża. obowiązujące od dnia 15 sier- 
pnia 1919 r, a mianowicie: a) za 100 kg. żyta, jęcz- 
mienia lub owsa — 80 mk, b) za 100 kg. pszenicy 
90 rnk. W czasie od 15 sierpnia do dnia 15 paździer. 
nika, prócz ceny zasadniczej została ustanowiona 
premia za wczesną odgtąwę w wysokości 10 mk. za 
każde 100 kg. bez względu na rodzaj zboża, , 

DZIŚ ZBIÓRKA NA GÓRNOŚLĄZAKÓW. Nasi 
strat zezwolił Towarzystwu obrony zachodnich kre. 
sów Polski na urządzenie w dniu 28 sierpnia 1919) 
tj. we czwariek zbiórki dobrowolnych składek pie- 
niężnych po ulicach ł placach miasta na cele niesie. 
nia pomocy doraźnej rodakom z Górnego Śląska, 


Z INSTYTUTU MUZYCZNEGO (ul. św. Anny 
2.) Instytut muzyczny rozpoczyna rok szkolny 
4 września. Zakres nauki obejmuje: grę na for- 
tepianie, skrzypcach, wielonczeli i t. d. klasę 
śpiewu solowego i chóralnego oraz specyalne 
kursa gimnastyki tytmicznej, przygotowawcze 
do egzaminów państwowych, literackie ji dykcyi 
i deklamacyf. 

ORGANIZACYA KOBIET W PODGÓRZU u- 
rządza dnia 3t sierpnia br. o -giej popołudniu 
w Ogrodzie P. Libana w Borku Fałęckim, 
I. Wielki Festyn, połączony z przedstawieniem 
amatorskiem i różnemi niespodziankami. W ra 
zie niepogody odbędzie się w domu Robotni- 
czym w Podgórzu Plac Serkowskiego 11, zaba- 
wa i przedstawienie. Początek o godz. 7 wieczór. 

STARANIEM KOM, WYKON. Centralnego Związ- 
ku Handlowców i Stow. pom. handl. „Ach dus“ 
w Krakowie, który rozpoczął akcyę o wywal- 
czenie. pomocnikorn handlowym dodatku dro- 
żyźniamego, odbędą się zebrania branżowe o 
godz. 7 i nół wieczorem w następujących dniach 
i lokałach: 26 sierpnia, wtorek: papiernicy i 
galanteryjni, Grodzka 15, II p.; Centr. Związek 
Handi. 27 sierpnia, środa — bławatnicy Stow, 
„Ach dus“ (Hotel Union): 28 sierpnia czwartek 
-- branża żelazna, Grodzka 15, Centr, Zw. Hamdl.; 
28 sierpnia -- korzennicy w „Achdusie' (Hotel 
Union). 

ZWIĄZEK ZAW. ROBOTNIKÓW PRZEMY- 
SŁU SKÓRZANEGO do swych członków: Sza- 
nowni Towarzysze: Robotnicy zorganizowani w 
Związki zawodowe jednego fachu w poszczegól- 
nych miejscowościach zrozumieli potrzebę zor- 
ganizowania się i zcentraliżowanła się w jedun po 
tężny związek swojego fachu, hy módz skutecz- 
nie prowadzić walkę z kapitałem. W ten sposób 
powstały już związki: budowlany, metalowy i 
inne. My — robotnicy skórzani nie możemy por 
zostać w tyle i dlatego przystępujemy do zorgar 
nizowania jednego wielkiego Związku w prze- 
myśle skórzanym. W tym celuł Związek zawo- 
dowy robotników przemysłu skórzanego. urzą- 
dza Zjazd dnia 14 i 15 września w lokalu Zwię- 
zku w Warszawie ul. Żytnia 18 a. z porządkiem 
następującym: agajenie, — Wybór prezy- 
dyum, — Sprawozdanie Związku skórzanego, —- 
Sprawozdanie zamiejscowych delegatów, — Sta- 
tut, — Warunki płacy i pracy, — Zadania Zwią- 
zku skórzanego, — Wybór Zarządu i Komisyi 
rewizyjnej, — Wolne wnioski. Proponujemy na- 
stępujący sposób obesłania Zjazdu: Przy ilości 
członków niżej 50 wysyła się 1 delegata, od 50 
do 100 — dwóch delegatów, od 101 do 200 -— 3 
delegatów i dalej od każdych 200 członków po 
jednym delegacie. Wobec ważności Zjazdu pro- 
simy o bezwarunkowe wysłanie delegatów. 

(Z RUCHU WŚRÓD ERAWCÓW, 27 b. m. od- 
było się zgromadzenie robotników krawieckich 
z porządkiem dziennym: Sprawozdanie z konfe- 
rencyi ogólno-zawodowej, — drożyzna obecna a 


| 
| 
| 
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zebranie tow. Wojtanek, a po objęciu przewo- 
dnictwa przez tow. Janczynskiego, zda! sprawo- 
zdanie, jako delegat na konferencyę. Przedsta- 
wił zebranym nowe zadania i kierunki ruchu 
robotniczego i organizacyjnego, które úo prze- 
prowadzenia konferencya poleca w szeregu, u- 
chwalonych rezclucyj. Drugi punkt omowiał 
również tow, Wojtanek (w zastępstwie). 

Po referacie tym wywiązała się żywa dysku- 
sya nad sposobem poprawienia stosunków w 
krawiectwie. Zabierałj głos towarzysze: Berger, 
Rutkiewicz, Fleszar, Wilk, tow. Faszta : inni 
oraz przedsiawiciel bratniej grupy żyd. rob. kra- 
wiieckich tow. Burg. Po dyskusyi wybrano z ze- 
branych komisyę imężów zaufand., która ma 
w najbliższych dniach opracować nowy cennik, 
odpowiadający dzisiejszej drożyźnie. 

Sprawę orgamizacyi z ramienie, komisyi zawo- 
dowej omawiał tow. Paszta, wykazując, że naj- 
łepszą obroną robotnika jest silna orgamizacya 
na stanowisku walki klasowej, organizacya 80- 
cyalistyczna. Tylko zakładanie silnych organi- 
zaącyi centralnych pozwoli nam wyzwolić się z 
więzów przemożnego kapitału. i 

To też w myśl swych wywodów nawołuje mé- 


| wca do wstępowania w szeregi organizacyj za» 


wpdowych. 

Z zadowoleniem stwierdzić należy, że życie 
wśród robotników krawieckich nabiera żywsze- 
go tętna i że luki spowodowane wojną, zaczy” 
nają się szybko wypełniać, co jest najleoszem 
zapewnieniem, ża dobre plony zbierać będziemy. 

PIERWSZA WYCIĘCZEE n0 "WARSZAWY 
organizują Oddziały Polskiego Tow. Krajozna- 
wezego w Krakowie i Cieszynie. Wyjazd z Kra- 
kowa, w piątek dnia 5 waześnia o godz. 11 i pół 
wieczór, powrót we wtorek dn, 9 września przed 
południem. Koszta 150—200 K od osoby. — In- 
formacye i zapisy w Sekcyi Wycieczkowej P. 
T. K. (ul. Jabłonowskich 12, I p.) codziennie od 
1—2 do dnia 1 września br. 

O ZASIŁKI Z FUNDUSZÓW KRAJ. URZĘDU 
ODBUDOWY. Prezydyum Krajowego Urzędu Od 
budowy w likwidacyi prosi o umieszczenie na- 
stępującego komunikatu: 

Wedle notatki, powtórzonej wa wszystkich 
dziennikach, doniaga się ludność miasta Kra- 
kowa wypłaty przyznanych jeszcze przez rząd 
austryacki zasiłków z iunduszów Krajowego 
Urzędu odbudowy. m 

Dla wyjaśnienia podaję do publicznej wiado- 
mości, że z chwilą rozpadnięcia się Austryi 
same tylka długi Krajowego Urzędu Odbudowy; 
(za wykonane, a nie zapłacone dostawy) wyno- 
szą przeszło 324 milionów koron, prócz tego są 
jeszcze wyasygnowanę, ale mie zapłacone sub- 
wiencye i zaliczki w wysokości 52 milionów 
koron. Ponieważ pozostałe po Ausuyi fundusga 
nawet na zapłacenie powyższych długów choć- 
by w drobnej części nie wystarczają, zarządziła 
tak Polska Komisya Likwidacyjna, jak Komi- 
sya Rządząca wstrzymanie wszystkich wypłat, 
a Rada ministrów uchwałą z dnia 18 łipca br. 
poleciła przeprowadzić likwidacyę całego Urzę= 
du Odbudowy. Wobec tego z biernej masy likwi- 
dącyjnej K. U. O. żadnych wypłat subwencyj- 
nych uskuieczniać nie można, a zwłaszcza za- 
siłków, które nietylko dla Krakowa, ale takża 
dia innych części Małopolski przyznane były w 
łącznej wysokości 8 i pół miliona koron, gdyz 
masa. likwidacyjna nawet na zapłacenie długów: 
nie wystarcza. 

Prezydent K. U. O. w likwidacyi jako komt- 
saz Głównego Urzędu likwidacyjnego w War- 
szialwiie. Dr Raczyński m. p. 

ZBIERANIE ROŚLIN LECZNICZYCH WE 
WRZEŚNIU. Oddział popierania, krajowej ;ro- 
dukcyi roślin leczniczych Ministerstwa Zdro- 
wia publicznego komunikuje: W  miesięcu 
wrześniu kończy się czas zbierania kwitnącego 
ziela tysiącznika pospolitego zw. też cenluryą 
oraz t. zw. „próchna” czyli zarodników widłaka 
goździstego. Zaczyna się natomiast pora zbiera. 
nia korzeni, względnie kłączy: tataraku pospos 
litego, perzu, pięciormika leśnego, czyli t. zw. 
kuwzego ziela, kozłka lekarskiego, paprotnika 
lekarskiego, czyli t. zw. paproci samczej, Ko- 
pytnika pospolitego i mydlnicy lekarskiej. 

Przy kopaniu korzeni i kłączy dbać o to, ady 
nie wytępić zupełnie tych roślin (z wyjątkiem 
perzu), należy więe zawsze pozostawiać powną 
ich liczbę, aby się mogły rozmnożyć. Po wyko- 
paniu należy względnie kłącza starannie wypłu 
kać, ałe nie moczyć ich w wodzie zbyt długo. 
Suszyć starannie w przewiewnem miejscu, al- 
bo jeśli to możliwe, w podwyższonej . lecz nie- 
zbyt wyzokiej temperaturze. Szczególnie przy 
suszeniu kozłka lekarskiego i paprotnika Je- 
karskiego trzeba starać się, aby szybko wy- 
schły; przechowywać je należy w szczelmich 


stosunki w krawiectwie, — organizacya, Zagaił | naczyniach. 


NAPRZÓW Nr. 138 


ki 


We wrześniu zbierać należy nadto SOGE 
berberysu i bzu czarnego, które suszyć wa 


w podwyższonej, ale nie za wysokiej ten:peratu- 
rze (np. w piecu chlebowym po upieczeniu 
chleba), oraz jałowcu pospolitego. Ź tego osta- 
tniego strząsa się jagody, ale bez uszkodzenia 
gałęzi; po cczyszizeniu ze śmieci i zes chłych ja- 
gćd suszyć zbiór w przewiewnemm miejscu. Sar 
dzo popłatnem może być zbieranie pestea ze 


śliwek, które należy uwolnić z twardej iunin» 
i ususzyć. 

Nieznanych sobie dobrze roslin nie "ależy 
wgnlo zbór oe era, 
gdy rośliny zupełnie obeschły z deszczu lub 
rosy, najlepiej w czas pogodny, sioicczny -- od 


godziny 10 rano do 7 wieczór. Suszyć nalież &- 
tychmiasi po zbieraniu, w cieniu na przewie 
wnem poddaszu bawdzo cienką warsiwą rozło- 
zone. Suszące się rośliny należy kontro .a6, 
<zy nie zagrzewają się iub nie pleśnieją. — 

Ususzone rośliny lub ich części powiau * mieć 
piękne zabarwienie, w patcach kruszyć się z ła- 
twością. Unikać zanieczyszczenia iunemi rośli- | 
nami. Przechowywać należy ususzony materyal | 
w szczelnych pudeikach lub w skrzynkach w zu- 
pełnie suchem miejscu, Odnosi się to szczegól- 
nie do kwiatów. 

Informacyi w Sprawie zbierania, uprawy i 
sprzedaży ziół leczniczych udziela Ministerstwo 
Zdrowia Publicznego, Wydział XI (Oddziaż po- 
piewanią krajowej produkevi roslin leczniczych), 
Warszawa, Al. Belwederska 27, gmach b, kor- 
pusu kadetów. 

PAŃSTWOWA KOMISYA URZEDU PRZY- 
WOZU Ii WYWOZU W KRAKOWIE, Utworzony 
rozporządzeniem Ministerstwa przemystn i har- 
dlu, Skarbu, aprowizacyi oraz rolnictwa i dóbr 
państwowych z dnia 2 sierpnia 1919 r. Nr, 17.215 
w miejsce zwiniytego Urzędu wywozu i przywo- 
zu w Krakowie „Oddział Państwowej nurnisyi 
przywozu i wywozu w Krakowie" rozpoczął swo- 
ją działalność z dniem 16 sierpnia b. r. w loka- 
łu przy ul. Szujskiego 1. 1 parter, 

REPERTUAR TEATRU POWSZECHA VO. 

Czwartek: „Chrześniak wojenny f: 

Piątek: „Hrabia Luksemburg“. 

Sobota: „Córka pani Angot“. 

Niedziela sopoł.: „Czartowska ława”, 

Niedziela wieczór: „Chrześniak wojenny“. 


7 POT =n WOŃ 


z nóg, rąk i pach zapobiega powszechnie ay 


- 


i znakomicie usuwa 


"SUDORYN* 


w pucdielnach z sitkiem 
wyroba farmac. labor. si. KOWALSKI: w Warszawie. 
Sprzedaż w aptekach, składach aptecznych i perfumeryach. 
Sposób użycia dołączony do «ażdego pudełka. 


Środki podobnych nazw 
Ostrzeżenie 1 odrzucać jako naśladownictwa 


Najlepsza bibułka cygaretowa 
w książeczkach i lutkach, 
ats Wyrób - Krajowy 

„jedynej Lęct Gab fabryki bibułek . 


DuBAPIRK OSC 
Głowny skład a SANY 
Rat zwi zi, Żywiec. i 


KURSA MATURYCZNE i UZUPEŁ NIAJĄCE 


Kraków, G Grodzka 3żli, 


paraa gr 


„MATURA” sasss.e 


(godz. urzęd. od 10—12 i 4—6, w niedzielę i święta 11—12). 
Mowy rok szkolny otwarty zostanie 9 września br. 
Wykłady na kursach jednorocznyci!: 

1. Gimnazyslne-realnym i 2. Seminaryalnym 
rozpoczią at 10 września 


na analogicznych zaś kursach 2-latn:ch craz na kursach ra- 
potytoryjnych dla rarebowznych z Galicyl i Król. Pelskieau 
z początkiem października br. 


T 
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` gnięta. 


-<e Z R Z O O 


' Naprzodu pod „Stała posada“ | przyjętych zostanie Pm I 


« szukuje zdolnego pomocnika 


2931 


Dodatkowe wpisy na powyższe kursa przyjmu.e się do koiica , 
slerpala b. r. — Egzamina wstępro 26, 29 | 80 b. m. — Na 
kursach uczą EET E siły z całej Polski. 


Ceny modiiwie najniższe. Prospesta i infornacye bezy tnie, 


` kapustę, mąkę, chieb, mleko 


REPERTUAR TEATRU IM. SŁOWACKIEGO | sza się ze względu na ważność spraw. Prezya 
Czwartek 28 bra.: „Śluby panieńskie" Fredry. ! dyum Rady rob. 

me | BAGZNUGĆ KUBORNICY BODOWLANI GA- 
LiGYf I SŚLASKAI We wszystkich sprawach za- 
wodowo-organizacyjnych należy się zwraca” pod 
adresem: bazimierz Łapiński, Kraków Duna- 
jewskiego 5. 

BACZNOsĆ ROBOTNICY PRZEMYSŁU SPO- 
ŻYWCZEGO Małopoiski i Sląska! We wszyst- 
kich sprawach zawodowo-orgamizacyjnych na- 
leży się zwracać pod adresem: Aleksander 
Lichoń: Kraków, Dunajewskiego 5, III p., ofic. 


„een n o ae 


MADE re ANE, s 


3. Wnioski, x ? (SE r? 
re względu na ważność spraw uprasza się o ! CHA 
p. ktualne przybycie. Prezydyuwa Rady rob. | © TOE 


ZGROMADŹLUIZ DOLORCÓW DOMÓW I 
EBOWNIKÓW DZINNNYCH odbędzie się w 
niedzielę dnia 31 sierznia o godz. 2? popołudniu, 
ma If pięwze, ul. Dunaje siiecgo b. — Wejście 
na salę za okuzazicm legitymmacyi. — Uprasza 
o liczny udział sekretaryai dozorców. 

BACZNOŚĆ M 1 wzywamy wszyst- 
kich cziońków organiżatyi Iaatdtzy, eby w 
niedzielę dnia 31-go sierpnia 1919 o godz. 10-tej 
rano, zełogili się z legitymacyemi coiehowemi | 


w celu uzyskania przydziału tyioniu. Zarząd WE ŻE ' CUMO gy Aj E 


malarzy uprasza c bezzwłoczne przybycie o wy- 

znaczon+m czasie. 
SCY Cech fry- ' 

zyerów zawiadomił zek w > iż podejmuje (szłańchy) do hegarów za 1 kig. (około 

12 metrów) Kor. 50— poleca 


ELCZNOŚĆ POM. FRYZY 
pertraktacye i w tym eelu zwołuje Walne Zgro- 
STANISŁAW BARANi SE 


Mmaizenie na poniedziaiek 1, 9. 1919, gdzie osta- 
| KRAKÓW. ULICA SŁAWKOWSKA 6. 


tecznie sprawa żądań naszych ma być rozstrzy- 
eny hurtowe. 


Z życia partyjnego. 
POSIEDZENIE RADY NADZORCZEJ kon- 
sumu robotniezogo „Aep zròd“ odbędzie się we 
wiorek dnia ś września b, r. o godz. ( wieczór 
w lokalu przy ul. Długiej. — Upraszam o pun- 
| ktualne i bezwarunkowe przybycie. 

B. Jaroszewski, 
FPFUSIEDZURIE GADY ROBUTRLCZEJ kra- 
kowskiej odbędzie się w niedziele dnia 31 sier- 
pnia o godz. 10 rano w Sali: Związku, Duna- 
jewskicgo 5. Porzędek dziemy: 1. Sprawa Gór- 
nego Sląska. £. Obecna sytuacya aprowizacyjna, 


MERATE THT 


pa „AES GULAPiA* EG 


303 (wtuśc. Stanislaw Raran i Ska! 
3 PRZENIESIONA 

i (a 
OE z ul. Fłotysńskie; L. 48 do lokalu - 


ZS SŁAWKOWSKA L. 6 


o 
s 


3 września odbędzie się Zgromadzenie pom. 
fryzyerskich, na które Wszystkich Kolegów za- 
prasza Zerząd. 

POSLEDZŁNIE WYDZIAŁU RADY ROBO- 
TNIGZEJ wraz z wszystkiini Zarządami kon- 
sumów i Radcami miejskimi P. P. S, odbędzie 
się w piątek dnia 29 sierpnia b. r. ONgodz. 7 
wieczór. Porządek dzienny: Akcya w kierunku. 
uzdrowienia stosunków aprowizacyjnych. x godzinach kepołudniowy ych 
O punktualne i bezwarunkowe przybycie upra- Wiadomość w Admin. „Naprzodu: P 


ma RCP owy war aari Tim ZIE RE e 


posada maszynisty | Do nabycia |wewyim Komsymom i Stowamczeniem SPOŻYWCZYM 


do tartaku do objęcia. Zgło- | w aptekach, irequeryach ; 
szenia z podaniem warunków i perfumeryach | dostarczamy za pośrednictwem naszych rejrezen- 
tacyi na Galicyę i Slask t. je firm 


FELINA | p gan KANON, UNA GRONA 1. 50, 


adres: Dr. Piik iga dm. 
- Niezawodny środek przeciw Rónicziwiwa 6 
P. KOTATELU, 


Do roznoszenia „saprzodu abonentom po 
domach w Krakowie 


potrzebni są roznosiciele 


Poszukuje Się | 


Sącz, Konarskiego 5. 
|! wypadaniu włosó PSOE mA 
| SAROV Ai, KOŚCKÓŚŁIU ZI. 
z wody mineralnej | Wyrób polski stę nai 
ZUBnie każdą ilość i płaci Wyłączna sprzedaż na cał MYDLA DU F ri RAŃIA m MATKI „KOGUT 
najwyższe ceny fabryka | Polskę, Rosnio i comic! i i 
„ISKRA“, Kraków, ulica) wo w diogueryi pod firmą: | zamówieńia uskutonrola sigi w watusi» koronowe]. 
Łobzowska |. 8. J. Link, mag. farm. (BRACA STOH, WARSIAWA, PRAWA PIARYKE SYDŁA. 
Kraków, Sławkowska 1. a 
Filia Ligi Pomocy "prze: | AMIGO GHEJKKESIEISIZKOG EH TBA 
MASZYNISTY | mysłowej w Krakowie | [El 
do obsługi maszyny parowej. |oznajmia, że z dniem 1-go 
maszyn werainicznych i mw | Września br. urządza przy 
torów elektrycznych. Gierty | Swojem Seminaryum prze- 
z odpisami Świadectw i po- | mysłu domowego ladny || 
daniem warunków należy ; kurs nauki wyrobu polskich 
przesłać do adminiatracyj | 0Zdó ua drzewko, na który 


SEEE 


szwajcarskie i jrancusikie 


15—920 uczenie, w wieku od (kostjumy, płaszcze, suknie, bluzki itp; 
14- 18 lat, również i starsze 
osoby. Nadto przyjmie do 
swej Wykończalni bieliźniar- 
skiej kilka pracownie uzdol- 
nionych w szyciu maszyno- 
wem bielizny. 
Bliższe warunki udzieła Biuro 
| Ligi P. p. ui, Grodzka L. 13 
l. pe w godzinach przedpoł. 


Powracających || 


z niewoli włoskiej proszę 
o jakiekolwiekbądź wia- 
domości o zaginionym 
dnia 29. 9. 1917 roku, 
Józefie  Sarnie byłym | 
stabsfeliw. armii austr. 
Pułk. 57 komp. 12. Ła- 
skaweodpowiedzi: Adres 
Stefania Sarnowa, Plac; 
KazimierzaWielkiego 125 | 

Kraków-Łobzów. | 


Ktoby wiedział | 
lub miał jaką wiadomość 
o Rozalii Sadowskiej, która 
podczas wojny przebywała 
w Husial. nie, raczy łaskawie 
donieść córce Joannie a- 


Panna 
biegła w języku polskim i nie- 
mieckim w słowie i piśmie, 
b. biegle pisząca na maszynie, 
ze stenografią polską i nie- 
miecką, z kilkuletnią wszech- 
stronną praktyką biurowa 
poszukuje posady poza Kra- 
kowem. Zgłoszenia pod „S. 3* 
do Biura ogłoszeń '. Stattora, 

Grodzka 13. 


Szion fotograficzny 
A. Gartenberga w Przemyślu, 
ul. Mickiewicza 10, I p., po- 


poleca 


Litr ORÓGICJO 


Magazyn komfekcji damskiej 


Kraków, Grodzka i. S. i 


j Osobny eddział dla sprzedaży 
hurtownej 
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'ub panny. 
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Latia sklepowa 
165 em. długa, 95 em. sze- 
roka, 77 cm. wysoka w do- 
brym stanie jest do sprzeda- 
nia. Wiadomość w biurze 
ugłoszeń Statteru, , Grodzka 13, 


JAGEGOGAGEGEEEBEBUGEE 
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Pomieszczenia 
w Krakowie dla seminarzy- 
stki poszukuję. Ziemniaki, 


, dla konserwowania i gotowania 
owoców wszędzie do nabycia. Gdzie 
ich nabyć nie można, podaje „Jab“ 

Dom wysyłkowy. Wiedeń VII, Neu- 
baugasse 31/58. Najbliższe źródło 


i masio <ostuczą. Zgioszenia 
nabycia. Miejsca sprzedaży są je- 


do biura ogłoszeń Feliksa 


P> , e r Stattera, Grodzka 13. dowskiej, Kraków, Berka 5. szcze do oddania. 
W asne ląqnscy Uszzyńaki e. te >ipowiedziainy: Maryan Pyrzawski. Grukarala Ludowa, Kraków, Dunajewskisgo > (Telefon 1310). 


